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Problematyka bilansu zbożowego była i pozostaje nadal głównym 

ogniwem planu rolniczego, determinującym strukturę, poziom i dynami- 

kę całej produkcji rolniczej w Polsce. Do roku 1980 import był trwałym 

elementem równoważenia bilansu zbożowego w rozwoju gospodarczym 

kraju. Przy czym, ilość importowanego zboża ciągle wzrastała z 2,5 mln 

ton w roku 1970 do ponad f mln ton w roku 1980, kiedy to ze względu 

na sytuację płatniczą kraju następowało zmniejszenie możliwości zakupu 

zbóż. Produkcja roczna w tym czasie wzrosła z około 16 mln ton na po- 

czątku lat siedemdziesiątych do około 25 mln ton w roku 1986. Średni 
plon zbóż w roku 1986 wyniósł 3,04 t/ha; [19]. W większości krajów za- 

chodnioeuropejskich oraz w NRD, Czechosłowacji i na Węgrzech plony 

zbóż wyniosły w tym czasie ponad 4,5 tony, a nawet 5 ton z 1 ha. Wy- 

nikało to z różnic w intensywności rolnictwa, jak i jakości rolniczej prze- 

strzeni produkcyjnej [6]. Panujący w Polsce klimat utrudnia i poważnie 

ogranicza produkcję rolną w porównaniu z krajami zachodnimi i połud- 

niowymi. Drugim ograniczającym czynnikiem jest jakość gleb. Zróżni- 

cowanie warunków przyrodniczych decyduje obecnie najsilniej o pozio- 

mie i strukturze produkcji roślinnej, w tym również produkcji zbóż [2]. 

Spośród przyrodniczych czynników plonotwórczych dużą zmiennością wy- 

różnia się gleba [23]. 

Uznanym miernikiem jakości gleby jest jej klasa bonitacyjna. Pod 

koniec lat sześćdziesiątych według koncepcji i pod nadzorem IUNG 
opracowano mapy glebowo-rolnicze Polski, których zasadniczym elemen- 

tem są kompleksy przydatności rolniczej gleb. Odpowiedni dobór roślin 

do uprawy na glebach zaliczanych do poszczególnych kompleksów przy- 

datności rolniczej umożliwia lepsze wykorzystanie potencjału produkcyj- 

nego danego siedliska [10]. Rejonizacja uprawy poszczególnych gatunków 

roślin, w tym także poszczególnych gatunków zbóż związana jest z warun- 

kami glebowymi. Różnice w wysokości plonów uzyskiwanych na glebach 

poszczególnych kompleksów są bardzo duże. Według badań IUNG najwyż- 

sze plony — około 5,4 t z ha pszenicy ozimej i jęczmienia jarego, otrzy- 
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muje się na glebach kompleksu 1, zaś najniższe 1,8 t z ha owsa, na gle- 
bach kompleksu trzynastego [30]. 

Rozwiązanie problemu zbożowego miało między innymi nastąpić po- 
przez rozszerzenie powierzchni uprawy pszenicy i jęczmienia w miejsce 
gatunków mniej intensywnych [3]. W Polsce nie w pełni się to powiodło, 
gdyż wysokie plóny pszenicy oraz większości odmian jęczmienia można 
uzyskać tylko na glebach o odczynie zbliżonym do obojętnego, zasobnych 
w składniki pokarmowe i o uregulowanych stosunkach wodnych. 

W naszym kraju spośród 13 kompleksów rolniczej przydatności gleb 
gruntów ornych kompleksy żytnie (bardzo dobry, dobry, słaby i bardzo 
słaby) zajmują około 60% powierzchni gruntów ornych, co stanowi ро- 

Tabela 1 

Kompleksy rolniczej przydatności gleb gruntów ornych w Polsce [23] i średnie plony 

czterech zbóż * w gospodarstwach przykładowych (wg Pietrasia 1984) 

  

  

  

= Nazwa kompleksu | | BI | krajowi, 
1 pszenny bardzo dobry 4,00 . 3,7 

2 pszenny dobry 3,69 18,7 

3 pszenny wadliwy 3,48 3,6 

4 żytni bardzo dobry 3,42 15,3 

5 żytni dobry 3,23 16,4 

6 żytni słaby 2,93 18,1 

7 żytni bardzo słaby 2,66 ° 11.3 

8 zbożowo-pastewny mocny 3,27 4,5 

9 zbożowo-pastewny słaby 2,46 3,4 

10 pszenny górski 3,08 1,6 

11 zbożowo górski 3,05 1,9 

12 owsiano-ziemniaczany górski 2,53 1,1 

13 owsiano-pastewny górski — 0,4 
  

* Średnia ważona procentowym udziałem poszczególnych gatunków zbóż na gle- 
bach danego kompleksu. 
Źródło: Zalecenia agrotechniczne 1986. IUNG Puławy 1986. 

nad 8 mln ha (tab. 1). Duża powierzchnia lekkich i zakwaszonych gleb, 

przy niewielkiej ilości opadów (ok. 500 mm rocznie) jest powodem naj- 

wyższego w świecie udziału żyta w zasiewach zbóż (blisko 400). 

Jak podają Okręgowe Stacje Chemiczno-Rolnicze stan zakwaszenia 

gleb w Polsce nie uległ większym zmianom od ponad 25 lat, większość 

gleb (60%) ogólnego areału wykazuje nadal odczyn kwaśny i bardzo 
kwaśny i pilnie wymaga wapnowania [30]. Według obliczeń IUNG przy 

\
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obecnym zużyciu nawozów wapniowych i wapniowo-magnezowych, czas 

odkwaszania gleb wyniósłby powyżej 10 lat, a uzupełnienia zawartości 

magnezu powyżej 20 lat [3]. 

Na słabych glebach żyto plonuje lepiej niż inne zboża, gdyż jest tole- 

rancyjne na niskie pH gleby i braki wody [23]. Uzyskiwane w kraju prze- 

ciętne plony żyta są niższe w porównaniu z pozostałymi gatunkami i ze 

względu na dużą powierzchnię uprawy w znacznym stopniu przyczyniają 

się do stosunkowo niskiego przeciętnego poziomu plonów czterech zbóż 

(tab. 2). 

  

  

Tabela 2 

Powierzchnia, zbiory i plony zbóż w Polsce w 1986 T. 

1-3 Pow. zasiewów Plony Zbiory 
Wyszczególnienie w tys. ha w dt/ha w tys. ton 

Zboża ogółem 8 238 30,4 25 036 

4 zboża 7 044 30,5 21 474 

— pszenica 2 025 37,0 7502 

— żyto 2 760 25,6 7 074 

— jęczmień 1 335 33,0 4412 

— owies 924 26,9 2 486 
  

Źródło: Rocznik statystyczny 1987, GUS Warszawa 1987. 

Żyto oprócz niższych w stosunku do pszenicy plonów, charakteryzuje 

się mniejszą przydatnością paszową. Stąd jednym z problemów pciskiego 

rolnictwa jest nadprodukcja żyta, które mimo niskiej wartości pastewnej 

z konieczności jest przeznaczane na paszę (około 60% produkcji ziar- 

na) [20]. 

Spośród 4 uprawianych zbóż, żyto jest najuboższe w białko oraz za- 

wiera substancje antyżywieniowe, które obniżają wskaźniki produkcyj- 

ne, szczególnie u młodych zwierząt. 

Szukalski i współautorzy na podstawie średnich plonów poszczegól- 

nych gatunków zbóż w Polsce w roku 1986 oraz przeciętnej zawartości 

białka w ziarnie określili średnie plony białka z 1 ha oraz zbiór białka 

zbóż w kraju (tab. 3), [21]. 

Ze względu na bardzo dużą powierzchnię zasiewów zbóż w kraju są 

one największym źródłem białka roślinnego w całym bilansie zbożowo- 

-paszowym (około 3 mln ton rocznie — tab. 3). Udział zbóż przeznaczo- 

nych na spasanie ciągle wzrasta. W roku 1970/71 na paszę zużyto 9,5 mln 

ton (około 50%), w roku 1985/86 ponad 16 mln ton, co stanowiło 61% [19]. 

Rosnące zapotrzebowanie na ziarno zbóż o dobrej wartości odżywczej
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Tabela 3 

Przeciętna procentowa zawartość białka w ziarnie, plon białka z 1 ha, 

zbiór białka zbóż w kraju 

  

| Zawartość białka Plon białka 

  

Wyszczególnienie w 0/9 s.m. w dt/ha tys ano 

Pszenica ozima 12,7 4,88 750 

Pszenica jara 13,4 4,40 214 

Zyto 10,4 2,66 736 
Jeczmien ozimy 11,8 4,20 66 

Jeczmien jary 12,5 4,09 481 

Owies 11,9 3,20 296 

Mieszanki zbozowe 12,0 3,61 382 
  

Źródło: Szukalski H., Szukalska-Gołąb W. [21]. 

jest powodem poszukiwania nowych rozwiązań w hodowli roślin. W la- 

tach sześćdziesiątych opracowano program zastąpienia żyta innym, bar- 

dziej wartościowym gatunkiem zboża. Rozpoczęto prace nad pszenżytem, 

które stworzyło możliwości poprawy struktury zasiewów i zwiększenia 

produkcji zbóż. Pszenżyto spotkało się z dużym zainteresowaniem pol- 

skich rolników. Ten syntetyczny gatunek zboża, pochodzący ze skrzyżo- 

wania pszenicy z żytem, łączy w sobie wysoką wartość odżywczą (po 

pszenicy) i tolerancję na warunki glebowe (po życie) [11, 24]. 

Szybki wzrost powierzchni uprawy pszenżyta stawia obecnie Polskę 

na 1 miejscu w świecie. Według CIMMYT w roku 1986 areał pszenżyta 

w świecie wyniósł 1 225 tys. ha (w Polsce 309 tys. ha, we Francji 300 tys. 

ha, w ZSRR 250 tys. ha, w Australii 160 tys. ha, w innych krajach od 
kilkunastu do kilkudziesięciu tys. ha). Pszenżyto jako roślina uprawna 

ma dopiero 20 lat. W Polsce do doboru krajowego pierwszą odmianę wpi- 

sano w 1984 r. i w roku tym powierzchnia uprawy wynosiła 20 tys. ha, 

w roku 1985/86 — 70 tys. ha, a w następnym już ponad 300 tys. ha 

[25, 26]. W roku 1988 zebrano ponad 1,7 mln ton z powierzchni prawie 

050 tys. ha, przy średnim plonie 3,1 t/ha [1]. Według danych szacunko- 
wych jesienią 1988 r. zasiano już 650 tys. ha [27]. 

Powierzchnie uprawy i zainteresowanie rolników tym gatunkiem są 

coraz większe. Jak już podano wcześniej, wynika to między innymi 

z trudności w zastępowaniu żyta pszenicą i jęczmieniem, spowodowa- 

nych warunkami glebowymi i klimatycznymi naszego kraju. Pszenżyto 

wchodzi do szerokiej produkcji również dzięki wysokiej wartości gos- 

podarczej. Skutecznie konkuruje plonem i jego jakością z dotychczas 

uprawianymi gatunkami źżbóż.
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W ostatnich latach w wielu ośrodkach badawczych oprócz prac ho- 
dowlanych prowadzone są doświadczenia uprawowe i żywieniowe będące 
podstawą opracowania technologii produkcji i możliwości zastosowania 
pszenżyta w żywieniu zwierząt [11, 12, 14, 15, 25, 26, 27, 29]. Obserwuje 
Sle jeszcze dużą zmienność wielu analizowanych cech [8, 9]. Ogólnie moż- 
na stwierdzić, iż pszenżyto ma wyższą zawartość białka niż żyto, chać 
jest to cecha jeszcze mało stabilna. 

Jak podaje Zych na podstawie wyników badań z lat 1984—1988, za- 
wartość białka odmiany wzorcowej wynosiła 13%, inne odmiany różniły 
się od —1,2%% do +1,0% [32]. Dla pszenżyta stwierdza się większy współ- 
czynnik strawności, stąd też ilość białka strawnego jest znacznie wyższa 
niż w ziarnie żyta, a podobna lub nieco wyższa niż w ziarnie pszenicy. 
Jest to białko o dużej wartości odżywczej pod względem składu amino- 
kwasowego [15, 18, 24]. Biorąc pod uwagę zawartość składników anty- 
żywieniowych pszenżyto jest zdecydowanie lepsze od żyta a niektóre od- 
miany od pszenicy [8, 9, 18, 21]. 

Wysoka zawartość białka według hodowców jest ujemnie skorelowana 
z plonem. Dotychczbasowe doświadczenia produkcyjne wskazują, że na 
dobrych glebach żytnich uzyskuje się średnie plony w granicach 4—45 
t/ha [11, 14, 27]. Według nowych danych osiąga się niekiedy w produk- 
cji plony powyżej 8 t/ha. W warunkach doświadczalnych plony przekra- 
czały 7 t/ha, a osiągały nawet ponad 10 t/ha [11, 25]. Należy nadmienić, 
że plony charakteryzowały się dużą zmiennością, co świadczy o koniecz- 
ności prowadzenia dalszych prac nad uzyskaniem odmian o większej sta- 
bilności plonowania. Na świecie uzyskuje się plony od 2 do 10 t/ha 
[17, 27]. 

Na podstawie dotychczas uzyskanych wyników określono, że pszen- 
żyto powinno być wprowadzone w miejsce żyta na glebach kompleksu 
żytniego bardzo dobrego i dobrego. Nie powinno ono wypierać pszenicy 
z gleb pszennych, a żyta z gleb najlżejszych. Z pszenicą może konkuro- 
wać w warunkach silnego występowania mączniaka i rdzy [11, 14, 25, 
29, 30]. 

W literaturze spotkać można niewiele wyników badań na temat eko- 
nomiki produkcji pszenżyta. Podaje się, że koszty produkcji żyta i pszen- 

żyta niewiele różnią się przy dużo większych plonach pszenżyta. Przy 

czym produkcja jest bardziej opłacalna, gdyż cena pszenżyta jest wyższa. 

Wolski stwierdza, że koszt uprawy pszenżyta jest wyższy od uprawy 
żyta ze względu na wyższe nawożenie azotowe i konieczność stosowania 
herbicydów. Natomiast jest to uprawa mniej kosztowna od uprawy psze- 

nicy, ze względu na niższe zużycie nawozów i fungicydów [25, 27]. 

Prowadzone badania nad przydatnością pszenżyta w żywieniu róż- 
nych gatunków zwierząt wskazują na dobre wykorzystanie tego surowca
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przez trzodę chlewną [8, 9, 22]. W wielu pracach podkreśla się, że częś- 
ciowe wprowadzenie do uprawy pszenżyta w miejsce żyta może być wy- 
korzystane do podniesienia efektywności tuczu trzody chlewnej. W pra- 
cach dotyczących pasz oraz produkcji trzody chlewnej autorzy zwracają 
uwagę na nieracjonalne wykorzystanie pasz [5, 6, 13, 16, 28]. Jako dwie 
główne przyczyny niewłaściwego wykorzystania zasobów paszowych uwa- 
ża się braki składników mineralnych, których deficyt ocenia się na blis- 
ko 30 procent oraz niedobór białka w obecnie produkowanych paszach 
wynoszący 10 procent [6, 13, 31]. 

_ Zmaczenie badań nad efektywnością zużycia pasz w chowie trzody 
chlewnej wynika z decydującej roli, jaką pasze odgrywają w ogólnych 
nakładach na produkcję zwierzęcą oraz z ogólnego deficytu pasz w na- 
szym kraju [7]. 

Jak podaje Grabowski, straty pasz w gospodarstwach indywidualnych 
z tytułu niewłaściwej koncentracji białka, w przypadku produkcji żywca 
wieprzowego w roku 1985 wynosiły 0,5 mln ton zbóż [4]. 

Zainteresowanie uprawą pszenżyta ciągle wzrasta, opracowując „,Pro- 

gnozę rozwoju produkcji rolniczej do roku 2010” przyjęto w roku 2000 

powierzchnię zasiewów równą 800 tys. ha, a w roku 2010 — 1 mln ha [6]. 

Biorąc pod uwagę zakładaną powierzchnię zasiewów 1 mln ha i plon 

niewiele ponad 4 t/ha (przy zakładanym plonie pszenicy 4,8 t/ha, a in- 

nych zbożowych 3,68 t/ha) produkcja pszenżyta wyniesie około 4 mln ton. 

Będzie to zboże o dobrych właściwościach paszowych. Każda różnica w za- 
wartości białka w ziarnie o 1% między żytem a pszenżytem będzie da- 

wała w skali kraju dodatkowo 40 tys. ton białka, co wyraźnie przyczyni 

się do poprawy bilansu składników pokarmowych. 
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w swych naukowych dociekaniach odnośnie mechanizacji pracy i jej związku 

z organizacją i ekonomiką gospodarstw rolniczych. 

W pierwszym rozdziale scharakteryzowano poszczególne formy postępu 

z zaznaczeniem powiązań między nimi oraz warunki efektywnego wprowa- 

dzania do praktyki rolniczej. 

Drugi, krótki rozdział, traktuje istotę mechanizacji i pojęcia: z nią zwią- 

zane. Autor podkreśla rolę mechanizacji jako kierunku postępu technicznego 

w rolnictwie. 

W dalszych rozdziałach omówiono konsekwencje wynikające z mechani- 

zacji a więc wpływ mechanizacji na produkcyjność ziemi, efektywność gospo- 

darowania. Następnie przedstawiono problemy postępu technicznego i orga- 

nizacji w państwowych przedsiębiorstwach rolniczych. Autor omawia two- 

rzenie oraz organizację pracy w przedsiębiorstwach wielozakładowych. 

W rozdziale szóstym podano interesujące dane na temat koncentracji 

produkcji zwierzęcej. Skupiono się nad zagadnieniem wprowadzania techno- 

logii przemysłowych w produkcji zwierzęcej w przedsiębiorstwach państwo- 

wych. W końcowej części tego rozdziału przeprowadzono analizę konsek- 

wencji wprowadzenia nowych form organizacyjnych w produkcji zwierzęcej. 

W zagospodarowaniu odchodów zwierzęcych Autor zaleca produkcję oborni- 

ka a jeżeli istnieje konieczność produkcji gnojowicy i tylko jej frakcjono- 

wanie na części stałe i płynne. 

W siódmym rozdziale omówiono postęp techniczny w gospodarstwach 

indywidualnych. Autor przedstawił charakterystykę wybranych gospodarstw 

na podstawie własnych opracowań. Analizie poddano gospodarstwo trzodo- 

we, warzywnicze, sadownicze, mleczne i wielostronne. Rozdział kończą roz- 

ważania na temat granic mechanizacji w zależności od intensyfiakcji. Dane 

poparto licznymi wykresami. 

W ósmym rozdziale Autor analizuje skutki postępu technicznego. Ujemne 

skutki postępu technicznego, to zagrożenia dla człowieka: wypadki przy pra- 

cy, zatrute produkty żywnościowe, zatrute środowisko naturalne a także 

zatrute środowisko rolnicze. 

W ostatnim rozdziale Autor wiąże nadzieje z postępem w zakresie che- 

mizacji produkcji rolnej. Integrowana ochrona roślin, w tym postęp biolo- 

giczny jak odporność odmianowa, wyokrzystanie owadów pasożytniczych 

i drapieżnych; postęp organizacyjny — higiena roślin i gleby; postęp tech- 

niczny — to niektóre czynniki decydujące o postępie w rolnictwie. Zwiększe- 

nie produkcji rolnej przy obecnym areale w Polsce jest możliwe, jednak po- 

trzeba większych nakładów kapitałowych, upowszechniania innowacji tech- 

nologicznych i doskonalenie zarządzania rolniczego. Liczne wykresy, tabele 

i zestawienia wzbogacają publikację. 

Książka przeznaczona jest dla wszystkich, interesujących się postępem 

technicznym. w gospodarstwach rolniczych. 
  

 


